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Wiadomoic ó Brazylii
Przy powszechney uwadze,-iaką- obecnie 

Kray ten na siebie-zwraca, mogą Czytelników-' 
naszych poniższe wiadomości iuteressować:

B r a z y l i i a iest nftywiększyro Kralem na 
hnli ziemikiey, i w tem ms pierwszeństwo nad 

. ionemi,- że pod szczęśliwą strefą leży , i w 
ł-nie awoiey ziemi naybogatsze skarby przy­
rodzenia posiada. — Rozległość -iey zawiera 
przeszło 100,000 mil ki/ndratowych, z których 
wszelako zaled rfib i 000 iest dobrze uprawnych. 
Nazwisko tego Kraiu pochodzi od drzewa bra­
sy 1 ii ą zwanego , które iuż dawniey' znanem 
byłe Europeyczyhóm, znajdującym ie w iakiey 
obfitości w tym Kraiu , ■ iż przez nich z tąd B r ą-
r y 1 i i ą nazwanym został.

Ziemia iest bai dzo urodz»yna, • leci tak 
mocno okryta Lsami, źe tylko W’ poblishośei 
rzek lub morza , można dobrze widzieć nie­
bo. Podczas powodzi'równaią się całe prze­
strzel ie ziemiwi jlkirr lezioróm, i & tego to 
powoou ■ gościńce są złe , - htóremi w- porze 
dżdzyitry z łrudńością tylko przeprawiać się - 
można. Osady Portugalczyków, daią się wi-- 
dzieć prrwie tylko n 1 brzegach; środkowe aaś~ 
okolice tego Krłiuz-im-e-sch-nesą częścią przeć 
hrairwe iw; częścią'saś przez- dzikie zwierzę­
ta.

Klima tam oczne iest' wprawdzie gorące, 
a.e b rdzo zdrowe; z tąd m.ło tam doznaią - 
chorób, a naywiększa część- mieszkańców"' ta- 
mecz ych żyie długo..

Uprdwa roli w tym Krain mało "oznaczy; - 
gdyż znaczna ,część mieszkańców ,‘iepąnis złer 
ta i dysmentów prtenosi nad rolnictwo.- Z tem ! 
wszystbfera pola uprawne rodzą owoce , Jakie 
tylko znaydurą się; pod wszystfciem? strefami nie­
ba, wszystkie 'etorośle Europeys’ ie, ryż Ben­
galski i winogrona , które-trzy' razy do roku - 
zbierają. Zn.-czra; część mieszkańców trudni 
się chowem bydł_ , . co mało hosztuie pracy; 
gdyż woły, konie,' owce i świnie biegaia u nich 
naluetałt dzikich źwierząt całetai stadami, i 
wypalała in tylko mak dla rozezmnia ; do ko­
go należą.

Dla chronienia t/ch żwierząt' od Ańaery-- 
% kii ski ch niedoper zów ( V - m p i - e ) wysysst.ą-

PFzyd£tck -do numeru 1 isgo gazety Lwowskiej,

cych krW-Wtonymźe,-wyucżaią do tego umyślnie 
hotów, które w-nocy?akrcząc z iednego bySl^ 
niu na drugie; te okrutne piiawai krwi bydlę­
cej gryzą i rozpędzają. - Bjdłó rogate bitą je­
dynie dla pozyskania skór s niego; które ła­
dunki mi posełsią do Europy.

Posiewa? trawa tameczna fest* za tłusta 
i pa«e* dla bydląt za ostra", ■ potrzebuje ona 
przeto dużo soli, ICórs z tego powodu, iż ią 
Bząu tameczny wypuszcza iako mónoppliom za 
i5uoo funt. s2tfrl. (i5o,ooo ZB.) w dzierża­
wę, iest rzeczą'zbyt rzadką i zbyt droga , lu- 
Łoćby na brzegach morskich-daremnie- nabv- 
tą bydź mogła ;> tysiące: prżetó arów i wolo- 
girą każdego roku, których mięso , nie mcgąc 
hyJs nasolónem, wyrzucone bydź musi. Z teyże 
aamey przyczyny i rybołówstwo zupełnie iest 
zaniedbane. W Rit, . Ja n e i I o hosztuie wół 
średniey wielkości (j do 7 talarów, w głębi zaś 
Krdiu a lub 3 talary;

Skarby znayduiące się wewnątrz’ ziemi są 
wiadome, ale iesacze bynayninifcy nie wyczer­
pane; gdyż zapewne , naybogatsze'kopalnie nie ■ 
są ieśzcze edkrytemi. Kołó naylipszych- kopal­
ni śreora nic wcale nie-robią, ponieważ; ma- 
ige lepsze na dobre zważać się nie zwykłe;

Hćwr « mało korzystsią tam z licznych 
płodów dżi»;» roślinnego , których samera wy- 
liczaniem możnabs iuż zapełnić całą książkę. 
Część tyike -ich • zbierrią dl, wywożenia za’ 
granicę, ale i ten wywóz nie iest takwiel- 
si, iakimby- mógł bydź . - gdyby. go -I.zad nie 
ograniczał- W Jazach maią mnóstwa miodu, 
ktoreg, wcale nio ceaią, maiąc enkru do zbyt­
ku. Pszczoły ’napełniaią nim : gliniane'' banie , 
c:izkió , okrągłe i dosyć wielkie , k.orrchpeł­
ne aisi po drzewach. -

Wyprowadzono r. i8i3 ‘za granicę ctkru 
za 825,000 funt.’szterlingów'(3, a5o,ooo ZJE), 
rumu i gorzałki cukrowej 5<j,oóó. fńnt, 
ażterl. ( 5co,ooo ZF_.), kawy ze 40,000 funt, 
aztrl. (400,000 ZR.), złota za geo,ooo fusr, 
satr. f 8,000,000 ZR, ), Srebra , za 176,000 funt- 
szter. (1,760,000 ZR ) , skór wołowych aa 90,009 - 
funt. izt. ZR;--(900,000 ZR.) , indigo za 10,000 
funt. szt. - ( 100,000 ZR. ), korzenia:-, kakao , 
drzewa farbiersk ego , koszenilli1 za 3a!oco 
funt. szt. ( 3oo,oooZłł.i.'); ■ .'gółem-icrcżcierst- 
2-miliionyfuBtów.«zterhng,?-czyl,ł2ótniliior,ós"i
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2ł Reńskich. Według rozporządzenia z. » 1809, 
pozwolono wywóz bez opłaty cłowey wszySiich 
jłodow osadniczych, wyiąwssy kawę. Począw­
szy od Marca 1808, kiedy porty Brazylii 
otworzono dla obcych Mocarstw prowadzących 
handel/morski, zawiuęło do Lipca *809, do-si­
lnego Rio-J sneiro 109 ©".“rętów kupieckich, 
to iest: 109 Angielskich, 35 z Afnerykenskich, 4 
Szwedzkich, 097 Hiszpańskich. Od 1.Lipca 1809 
do ostatniego Kwietnia 1810, zawinęło tamże: 
618 Portugalskich (między któremi było 557 
okrętów powadzących handel przybrzeżny) , 121 
Angielskich, 53 Amerykańskich, 12 Hiszpań­
skich ,. 4 Szwedzkich , t B emski, i t Frsn- 
cuiki (z banderą rozeymoWa ). Okrę ozn Fnn- 
caz*im zabroniony był wszelki związei handlo­
wy z B r s z y 11 i ą.

Handel wewnętrzny, który prowadzi B a- 
h i i a z rozmaitemu osadami Brazylii, n;e mniey 
iest znakomity , i rozciągły ; szczególnie/ zaś 
zyskownym iest handel do części południowych 
tego Kraiu, osobliwie dw Rio-grandę de S. 
Pfdro, który z wielkiey odnogi pod 3a sto­
pniem szerokości południowej, ciągnie j-ę aż 
es morze. ‘Handel len mógłby bydź nieró­
wnie znakomitszym, gdyby go czynniej i ży­
wicy prow-idzono.

Uzywra 'do niego około 4'ł okrętów, z 
ht ó^-ych każdy niesie 200 beczek. Potrzebuią 
«sś prawie 2 lata czaso do tey żeglugi, licząc, 
w to i powrót, luboć odległość n’O iest więk­
sza nad 20 stopni szerokości , czyli mil trzy­
sta. Okręty owe biorą z Bahii rrru , cokier 
naczynia gliniarte i towary Europeyskie, szcze- 
góloicy zas Angielskie i Niemieckie, które 
( wylawszy sól ) naywięcey Hiszpanom w M a 1- 
dsn a do i M o n te'y i d e o, W zamianę za sre­
bro, ukradkowym sposobem przedaia. Podczas 
przekradania tego znoszą maytki na pokład -©- 
Łrętu suszone.jnieso i skóry wołowe, sprowa­
dzane naywięcey zParaguai Powraca ac 
do B a h i i, przedaia to mięso mieszkańcom 
kla&sy uboźszey, lob dla Murzynów, albo też także 
na okręty. Za funt mięsa biorą i grosz, 8 feników.

II,»ndel z zatoki W szy.stkich Spię­
tych do pogranicznych okolic kraiowych, iest 
równie znaczny i zatrudnia przeszłe 800 okrę­
tów rozmaitej wielkości. Wprowadzano do 
stolicy Rio.Janeiro z C o ę h o e t r y tj tuń, 
bawpłoę i korzenie, z Jagoaripy naczynia 
gliniane, z Itap .ryki rum i tron w:elorybi, 
z Kapitanii drzewo budowlane Itheos , z Po r- 
to-Scguro ryby solone i mąkę maniok 
zwaną, z rzek Real i Łun Francesco, ży­
to tureckie i bawełnę , a z innych przyległych 
okolic cukier, drzewo opałowe i budowane,

tudzież reśHny. Tym sposobem idą w oBieg 
bogietwa, nieznane Europie, któreby le­
szcze o wiele pomnożyć się mogły, gdyby gor­
liwiej przykładano się do handlu, i gdyby ten 
niebyt tak wielce ograniczanym.. Possaiat C a- 
p^-Frio wzmógł się do nadzwyczajnego bo­
gactwa przez handel soli; znayduie się w tym 
Powiecie sto, ieźeli nie więcej plantacyi cukro­
wych.

Kupcy tameczni prowadzą łuncel naywię­
cey zamienny, chociaż iest wiele gotowych pie­
niędzy w obiegu, k powierzsią sobie na .zaiena 
towary na cżas dług:. W interesssch ich, 
szczególniej a Obcymi, prnu'e wiele nieufno­
ścią i oszakaństwa. Cenią towary swole we , 
dwójnasób, gdy tymczasem . przeciwnie towary 
ofiarowane im na zamianę, zniźaią w cenie ich 
sposobem naycbytrzcyszym i nay^ienczciw- 
seyra.

W Cccboeira (ie mil od B ahii ) by­
wa główny targ ha północne miny zlata , i na 
ziemiopłody z całey okolicy tey głębi Braiu, 
g ”0 się trudnią uprawą ziemi. To nana przy­
pomina górnictwo i huty w Brazylii, które 
są. ni® mniey ważne iak i rozległe. Dopiero 
po odkryciu kopalni złot 1 i dyamertów, 
nauczyła się/Po r tu ga 1 ii a ceaić ten Kray, i 
poznała się na wielkiey wartości iego. Kapi- 
Uniie ( Wielkorzadztwa ) górnicze Mim 1,
G e r a e s , Goj aa, M e t o gr o s s o, i niektóre 
inne Powiaty, obiituią szczególniej w te koszto­
wne skarby, i-ko też i inne kruazcze, tak da- 
ee, że Brazylii a może bydź uważaną w no­
wym Swiccie za drugie w złoto obfitujące 'P e­
ru. Nie podeyrauiac nawet kosztow-.ego kopa- 
pacia gór , zn schodzono w pisakach rzecznych 
tyle złota, ile H i sap o ni ia w Peru, a może 
i we wszystkich Kraitfćh swoich wA-m’eryce, 
nie odbiera śrebrs.

Szczególniej zaś na peczą au w'eku i8stego, 
ebicrano w Brazylii -Joto z taką gorliwo­
ścią , iż z tern , co P o r t u g a 1 * i a sprowadza 
zAFryki, wyno:ić ma rocznie de 24 iniliio- 
nów talarów, z czego Król część piątą odbie­
ra.

Najbogatszą z liGpalui złota iest owa 
w Rico, 4° mil od Rio Janeiro, w 
której to Kapitanii znajdują się także naj­
obfitsze kopalnie dyatóentów. Złoto kopią 
niewolnicy Murzyni. Odkryło ie tfaypierwey 
reku i58-7 i i588, ale dopiero cd r >700, 
zaczęto debrze śledzić ich wielkie bogactw, 
i z nich korzystać; lecz uźywcią Murzynów ta- 

■ koż i do wyszukiwania złota w rzekach. Każdy 
niewolnik , obowiązany iest Panu swoiemu przy­
nieść każdego du -1 kwintę (Queate) złoflfc.
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P»zewyżkę tego może zatrzymać dla . siebie , 
która bywa u niektórych dosyć snaczną.

Dy amen ty znajduią się nayobiiciey w okoli- 
cah K a j n b y , S er ry, D a f i'ii, i w wielo o- 
kolicach wielkiego gór pastuj. Czynią one 
rocznie Rządowi za dostarczane mu 6o,et»o ka­
ratów prawie m’lion talarów, równie iak i in­
ne kamienie kosztowne, iako to: metysty, 
rubiny, szmaragij topazy , chi yzolity i t. d. , 
•do i5«oo tatarów. Obawiając się Rząd, aby 
te kamienie, przez zbieranie on7cbże w mnogo­
ści, nie straciły na swoiey wartości, wypu­
ścił r. 1740 pewnemn towarzystwu prawo sztf- 
liania dy-tnentów za 138,000 kruzaaów, ezyli 
i5o,ooo tatarów, zas'rzegłszy sobie, abydotey 
roboty nie wiecey, iak Ooo niewtduifców uży­
wano , i nie więcej dyamentow do roku grze- 
dawano, iak aa 5 miliionów kruzadów.

Dla tera ściślejszego dozoru, przeniósł 
Król-siedzibę Rządu ieszcze w r 17^0 a B a- 
h i i Jo Hio-Janei ro. Osobom prywatnym 
wyznaczono dokładnie Powtaty , •» których wal­
no im szukać złota i drog'‘h kamieni, tazaha- 
zano im pod karą śmiem, aby zakresu aohie 
wskazanego nie przekraczały , ani tez do nie­
go Obcych nie przypuszczały. Gd czasu,.tak sam 
Dwór Portu gal ak i siedzibę swoią prze­
niósł'da Brazylii, dczór ten tein b-urdziey 
ab stozoao. Wszystkie dysm-.aty inuSzą bydź 
oddane ustanowionemu, w tej mierze Rrólew- 
skemu Dozorcy do R o-Janeiro, z któ­
rych Król te, co mu sic podobaią, za ustano­
wioną cenę zatrzymuję dla siebie. Resztę u- 
gtępuio Rząd iednemu tylko ko-ntrabei-towi, 
który według świadectwa Ray ala, płaci za 
Jo rocznie 3,3oo,ooo talarów. Co się zsś ty­
cze Haureni poślcdnicyszych, iakicmi są topa- 
zy , berylie i krzysżtały, nie wżbronlo io Pod­
danym takowe zbierać i przedaweć. Tym spo­
sobem wychodzić ma do Europy dyanientów 
pośledniejszych i innych kosztownych kamieni 
każdego toku za miliion talarów. Wszystkie 
te klejnoty, równie tak i złoto, zbierane by- 
waią w korytach rzek i w bagaach pewsteł-ych 
z ulewy deszczowej, tylko nie tak powsze­
chnie, iak złato. Jest w P o r t u ga 1 i i dyament, 
który stauowi cześć bogactwa tey Monarchii ; 
ważyć ma .1680 Maratów czyli a5 łótów,- i sza; 
cowąny iest n$ 224 railyooów font, szterl. (.2,240 
milionów ZR.) Dyamen-ty Brazylyiskie od­
kryto naypierwey w latach 1728 i tycio.

Także i buty, żelazne nie są ' tam tersa 
rzadkie. Pod Yilaric o ciągnie się pasmo 
gór zawieraiąee w sobie rade żelazną, a dro­
gi między miastami Infictionato i pon- 
ception, są na 3o mil wzdłuż napełuoBe

nayebfitszemi minami żelaanemi. Właśnie w' 
Mercu »8ioge założył ieszcze pod S. Pawłem 
nieiaki Fornhagen , rodowity Czech, han- 
mcmię. z

Murzyni utrzymywani są w ogólności do­
brze, i dla tego też weseli są i kontcnci, a na­
wet w serniku prawa Króla Portugalskiego 
póprisedniczo panującego, poiocio letniej nie­
woli, puszczani są na wolność. Z tego powo­
du nie lak łatwo obawiać się można lakowego 
rozruchu.

Jeneralna Kapitaniia (Wielkorządetwo)Per- 
mmbuc.ce (Francuzi na-zywaią ię F e r n a m- 
b o u c), iest wschodnim końcem Brazylii, 
Wraz ze czterema małemi Prowincji®! I £«- 
inaraca, Pareyba, Ri o-Gr a n d e, i S e a- 
ra , może ludność tameczna do JjoSiooo miesz­
kańców wynosić. Ta Kapitaniia dzieli sięz od 
Kapitanii Sergipe (do Babi i należącej) 
rzeką Rio de San F rsiaaei co, a od Ka- 
pitanii M a r a-n h a-o , pusmera- gór S-a r r a d a 
I piub a b». Brzegi otoczona są obwodem ska­
listym , o który cię wały mrtrskie roz-biiaja , a 
który w kilkunastu miejscach podobnym- iest 
do sztucznego gościńca ,, albo do grobli. Bez 
wątpienia sktada ón się- ze skał koralowych. 
Mieszkańcy wParayha 1 w Per nam buc o 
używała ich do budowli swoich. Klima równa 
się GuyłnnńskipjHFu r ta dna ku woź iest nieco 
mniej wilgotne. Czas dżdżysty zaczyna się 
w Marcu, a cz3sem iuź w Lutym, i keita-y 
się w Sierpniu. Według postr.seżbń kilkun-a- 
stu Podróżnych, panuią tam- wiatry południc wo- 
wschodnie, nie tylko przez osły czas dżdżysty, 
lecz nawet nieco pierwej i potem. Wiatry pół­
nocne panuią z nipiaką przerwą podczis po­
suchy, a polem wydaie się ziemia po pagór­
kach iak gdyby spalona ,‘a wszystkie rośliny 0- 
bumieraią, albo wysycliais. W ciągu tego- cza­
su są noce' bardro ostre. Przez całą resztę 
roku panuią niezmierne upały, podczas któ­
rych tylko chłodzące wiatry morskie orzeźwia­
ją, a przyrodzenie ustawicznie iest czynne', 
Kapitaniia P e r u a m b u e o, czyli F e r n a tu­
bo u c.wydaie wyśmienite drzewa farbiersk-ie, wa­
nilię , kacao, ryż i-wiele cukru;, nayznatieiait- 
sza gsłęż hendlową stanowi atoli bawełna , cho­
ciaż w słowie swoiey cokolwiek utraciła, ponie­
waż ią dawniej za naj lepszą w świecie poczy­
tywano. Stolica iest w pewnym sposobie mia­
stem podwóynem. Port i miasto niższe na dwóch 
wyspach położone, inaia osobne nazw'sXo Ar- 
r e cife, czyli Per n a tu b o e o. W odległo­
ści trzech mil Aogiclskich wzn-osj się na roz-
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kesznyck wzgórkach , tak zwane właściwe mia­
sto , któremu tylko samemu piękne n»zw;«hc 
O 1 i n d a *) należy. Liczba mieszkańców wy- 
nosi w obydwóch miastach 60,000 lodzi. Jest 
tan dosyć'pięknych budynków, a w proporcyi 
ludności więoey bogatyeh kupców, aniżeli wia­
nem iaknwera mieyscu w Br azyli ń HandL- 
we miasto P a,rn.y,b a położonemiost nad prze­
stronną zatoką , która dla okrętów słnźy, ale 
wchód bardzo ma przykry. OŁoliea iest po­
dobnież „w-drzewa farbierskie obfitą, a v ie- 
dnen. mieyscu nazwiskiem T a y c i b a , maią się 
kopalnie srebrne znajdować. Krzyształ górny 
zoayduie się w onolicach S e a r e , które się 
miejsce wiaśoiwie San Jose de Ribamar 
■sowie.

Fo tamtey stronie tey Prowincyi zaczyna 
sic górzysta okolic» Pi a u h i, którą wy­
prawa Hollenderskr pod rozkazimi Eliasza 
He rok mana zwiedziła; lecz zdanie sprawy 
tego podróżnego tylko w wypisie iest wiado- 
meoi- Pjsze ;ón c# górach i równinach , które 
się całkiem z połyskuiących kamieni tłustych 
i z zaokrąglonych piramid, iedna koło drugiey 
stoiacych, składać maią. Te Pzowineye były w 
pierwszey połowie siedmnastego wieku 3 ra­
zy li ią .Hol 1 en der.sk ą. . Sześć tysięczny 
korpus zasłaniał to zdobycie. —- Wywóz pod­
niósł się w iednym roku ni 218,000 pak cu­
kru., i 2,51)3,630 funtów drzewa brazylijskiego. 
'Przez pt-iome atoli -widoki kopców Hullerder 
.skich zaniedbano wielkich środków zarządu i 
.obrony , które sławny Hi a r y ey de N a s - a u 
proponował. Olinda d e Per n u mb u cc o 
iest 80 mil Niemieckich od B a b ii, 240 mil 
od R.i o - J a n. e ii r o, a' 190 mil od I i i r y od­
ległą. 11.’ 1 « 1 1 ■.
Roberta Adamsa że glar za Ane- 
rykań? kiego pamiętne wy­
padki. i pobyt one go ż na brze- 
g ach A f ry k i i we w n ą t r « te g o 

K raiu od roku 1 8 1 o , 
do 1 B 1 4,

.(Wyiąteh z dzieła Angielskiego**)
Opis wypadków źeglarzą Amerykańskiego, 

tudzież pobytu iego na wielkiey puszczy A fry

-j (idy naczelny Wódź pierwszej wyprawy Por 
tagilskiey to piękne pasmo wzgórków, na któ­
rych teęaz miasto zbudowano , obaczyt, .zawo­
łał: Olinda Situacfto para Eurdar 
br ma villa ! (Ó co za przepyszne położę 
żeme do zbudowania tu miasta '.).

**) 'The narrątiye of Pio bert Adamsa Sailor, 
wbo was wreeked óh the western caast óf A-

ki iw T u mb u c t o o, który Czytelnikom na­
szym udzielamy, iest równie ważnym we.wzgię- 
dzie naynowszych wiadomości o Afryce, iak 
powszechnie interesżuiącym. Roztrząsanym był 
nsytroskliwiey przez Wydział Afrykań­
ski w Londynie, a wierzytelność powieści 
rzeczonego podróżnego, spisaney za wiedzą 
Zwierzchności, stwierdzoną została w spo­
sób zaspckaieiąoy zupełnie i WLdae Angiel­
skie i tameczną Publiczność.

RebertAdams, urodzony w dud so­
nie, wlmeryce północnej, a sto mil (Angiel­
skich) kn północy od Nowi go Yorku, 
(gdzie oycieo iego robił żagle) odprawiwszy 
ialto maytek na okrętach kupieckich kilka po­
dróży morskich, mianowicie do Lizbony, 
Radym, Sewilli i Liyerpoelu, nsaiąc 
lat dwadzieścia pięć, wsiadł w Nowym-Yor­
ku dnia i7go Czerwca 1810 na okręt kupiec­
ki Charles o 280 beczkach, należący do ta- 
naecznegc obywatela S t iii we 11 a, ą prze- 
zn „zony pod sprawą Jaoa Hortona z md- 
ką , ryżem i t. d. do Gibraltaru.

Okręt ten , na pokładzie któego znaj­
dowało się maytków dziewięciu , zawinął wo 
dwudaieścia sześć dni do G i b r a l t a r u , gdzie 
wyładowawszy towary , zabawił przez miesiąc. 
Nabrawszy taca nowego ładunku, to iest w;n», 
ń nkinu i>t.,p., i dostawszy icszcze dziesiątego 
znsytka, popłynął z»owu do Wyspy May dla 
nabrania tamże rjli. Po trzytygodniowej że­
gludze, w którcy przez dziewięć dni doznawa­
no y iatru przeciwnego, usłyszeli majtki li­
manie sią fsli o hak morski; aliźci w godzinę 
osisdł okręt ni. piasku, a przez mgłę gwałto­
wną niemożna było Ł”wet doyrzeć brzegu. Wy- 
sii wiono natychmiast łódź, do której wsiadł 
podsternik z trzema majtkami; aliźci w tey s'a- 
mey cnwili łódź się przewróciła, a będące w 
niey cztery osoby wyrzucone zostały nawałno- 
ścią morza na brzeg bliski; wkrótce potem 
uderzyła wielbi f 1» na ck^cl ,5 porwnis resz­
tę ludzi W głąb mo-zi , między którymi znaj­
dował się tak ta Adams, odpowiadasz tey hi. 
storyi. Ćtnie ac wszyscy pływać, prócz dwóch, 
dostali się do nrzegu bez skaleczenia się; ró­
wnie też uratowaii się na brzeg nie nmieiący 
pływać , chociaż z wielką trudnością. Wten­
czas ujrzeli dopiero, że okręt rozbił się byt 
O skałę , rozciągającą «ię na trzy ćwierci mili 
w m; rzr, a wznoszącą się przy małey wodzie , 
przeteło na dwanaście stóp wysokości nad p«j-

fricain the year is:o defaineA ctc. ih the 
great desert and resided screral montbs in the 
city et Toaibuctoa. London titb.
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wierzchnie onegoź. Według rachuby Kapita­
na , znadowali się oni blisko sto mil odległo- 
ści a> północ od Senegalu.

Zaraz, akorc. świtać zaczęło, obskeczyło 
rozbitych trzydzieści do- czterdzieści Mau­
rów, którzy bawili się u brzegu rybołów­
stwem, i poymali ich wszystkich wraz z Kapi­
tanem. Okręt zatopił się, a ładunek przepadł 
prawie ze wsaystkiem. Cokolwiek iesecze po­
zostało że szczątków okrętu, spalili Maurowie dla 
scalenia z nich miedzi i żelaza. N.e maiąc io- 
dnak potrzebnych do tego narzędzi, nie ura­
towali nic więcey prawie, ial. zelazne swo­
rznie.' Miejscem wylądowania by 1 brceg ni­
ski, od fali marskich zapieniony, bez drzew 
i krzaków. Nie było widać ani góry, ani pa­
górka, a prócz skały, o którą się okręt rozbił, 
nie ukazało się oku n.c inócgo, nad piaski.

Maurowie m'eli włos gładki, ale zupełnie 
czarny, i nienosili inncy odzieży, iak tylko 
akórę zwierzęcą na , biodrach ; wyższa część 
ciała i nogi, były zupełnie nagie. Mężczyźni 
byli bez trzewikó w i bez kapelusza., a wło­
sy zapuszczone mieli wzdłuż karku:; kobiety 
obwiązywały sobie głowy brudnemi szmatami, 
naksztslt turbana, Żyli w namiotach, tka­
nych grubo z wełny hoziey -i .owczej; nie­
którzy z nieb nie mieli namiotów , i zrobili 
ie sobie dopiero z uratowanych żagli rozbite­
go okrętu, a nawet w części, robili z tych 
żagli odzieże. Mężczyźni byli obrzezani, Nie 
irieli oni wcale żadnych naczyń kuchennych o 
siebie, i 1 bo suszyli złowione ryby na słońcu, 
hjaiali ie na drobne kawałki i piekli W 'gorą­
cym piasku; potem używali garnków, panwi i 
tym podobnych naczyń , które z okrętu urato­
wali. Kiedy nie nsłowili ryb, doznawali często 
głodu; przez czternaście dni, strawione w 
El Gazie — tak zwali mleysce wylądówa- 
ma — brakowało im ryb, a o z niedostatku 
potrzebnych półownych narzędzi. Między rze­
czami , które ze szczątków okrętu woda ne 
brzeg wyrzuciła, znaydowała .ie przyoadbiem 
skrzynka z naczyniem i narzędziem do poło­
wu ryb potrzehnem. Adams i iego nieszczę­
śliwi towarzysze chcreli '‘nauczyć Maurów, 
iak ich użyć maią, i ofiarowali im pomoc do 
p rłowu, lecz nie chcieli oni przyiaó ani nauki 
ani pomocy.

Między Maurami enaydował się czło­
wiek młody, na pozór Francuz, wśzelako 0- 
dziany zupełnie iak Mauf. Kapitan Hor­
ton, umieiący po Francusku, rozmawiał z 
tym człowiekiem, który mu opowiadał, że u- 
dieht był. przed rakiem prawie z kilkoma 
!' rancuzani n_ małym okręcie z S a a t a - Cr u z

(z wyspa Ranaryyshich) i do tego b?zcgu wy­
lądował dla dostania kóz, przyczem napadl? 
ich Maui owie i zabrali w niewolę, Towarzysze 
iego podróżni wy.łani zostali w głąb Rra*u 
Wreście zapjwcsł Kśpitona , iż pomimo, że 
się połączył z tą hordą , nie pi zyiał bynaymniey 
reiigii Machometańskiey.

Maurowie rozebrali natychmiast rozbitych 
do naga, skoro wylądowali, i tak suknie ich, 
iak© teź rzeczy z -okrętu uratowane, w zie­
mię zakopali. Tym sposobem dręczeni byli naj­
okropniej ci nieszczęśliwi od piet r ych pio- 
micni Słońca, i całe ciało ich okryte zoa.uło pę­
cherzami. Noc Zaś była tvk chłodna, że mu- 
aieli do spaniu kopać istny w ziemi, dla uzy­
skanie potrzebnego ciepła.. Pomimo tego -, ob­
siadło irh robactwo (fctóegoM urowie mieli 
pełno na ciele) i wystawieni byli szczegolniejr 
n. straszne cierpienia cielesne, tak doleje , iź 
Kapitan okrętu wkrótce aayraócnicj zachoro­
wał. Zaraz na początku wyrządzonych solno 
przez Murzynów .'gwałtów-, i póżniey , kilka 
razy użył przeciwko cim obelżywych i odgraża­
jących słów i ieatow. za co przebili go szpada, 
którą byli znaleźli w iedn.em łożysku .okręto- 
wem. Kapitan nie opierał się im bynaymniey, 
ponieważ tak dalece był chorj, tak strasznie 
zmordowany i bez nadziei , że ieszcze wprzódy 
pragnął często śmierć*. Podczas rozbicia się 
okrętu, powrzucano w morze z rotl.-za Ka­
pitana wszystkie rzeczy ciężkie , a w tera za- 
mreszaniu, t.kźe proch i strzelby; gdyby nie 
to, mogliby byli maythi dawać łatwo c ipor Mau­
rom , których n’e było więcey nad czterdzie­
ści lub pięćdziesiąt ; lecz Kapitan, niegdyś za­
wsze pełen odwagi, stracił zaraz przytomność 
umysłu , skoro się okręt rozbii-ć zaczął. Za­
bawiwszy ta hordo Arabów dziesięć lub dwa­
naście dni w tein mieyscu, dopóki nie zniknął 
ey. zupełnie z oczu okręt wraz z będą, emi 

na nim rzeczami, czyniła przygotowania doodey- 
ścia; podzieliła między siebie pojmanych , i naj­
troskliwiej ukryła- w piasku rzeczy z okiętn 
ocalone. Adams, podsteroik, i- ieden z raayt- 
kuw, stali srę własnością kupy, złożonej bli­
sko ze dwudziestj. Manrós (j oliczy wszy męż­
czyzn, kobiety i dzieci), którzy obładowawszy 
Cztery wielbłądy wodą, rybemi i swoiem rupie­
ciem, opuścili to nadbrzeże. Odprawiali po­
droż bardzo nieregularnie.; nie zroDili czasem 
więcej’ na dzień, iak : o lub i 2 mil ( Angielskich ), 
i znowu szli ciągle dwa, lub trzy dni bez od­
poczynku., lecz za to też czasem wypoczywali 
i po dwa dni. Wszyscy szli piechotą. Droga 
prowadziła ku wschodowi, przez piasczystą i 
pustą równinę, gdzie nieco widać było małych
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pagórków i kamieni Po trzydziesto - dniowej 
podróży, gdzie ani iedney duszy ludekiey nie 
eobtczyli, zatrzymali się na icdnero miejscu , 
którego nazwiska Adams nie usłyszał, i za­
stali tem nad 'ednetn bagnistkiem ze trzydzie­
ści do czterdzieści namiotów, otoczonych ni- 
skierai krzakami; to było raz pierwszy, gdzie 
tralili na wodę .od czasu, i»k opuściliowo nad-

• • brzeże.
W pierwszym tygodniu po prajbycit- o- 

nycliże, ani Adams, ani towarzysze iego, 
epadłszy w naywyższym stopniu na siłach, nie 
byli niuszeni od Panów swoieb do żadney ro­
boty ; po upłynieniu iednikże czasu t go * n.u- 
sieli pilnować kilka kóz i owiec; były to pier­
wsze zwierzęta, które uyrzełi v tym Kr.io. 
O tymże czasie przyszedł, ieszcae do »i,k ie- 
den młody jaaytek, nazwiskiem Sterens, ro­
dem Portugalczyk, przyprowadzany od jedne- 
go Maura, który mu kazał rabie z Adam­
sem. Podsteriik dawał Maurom sto dolla- 
rów, gdyby tylko obcięli zaprowadzić wszyst­
kich maytków do Sen eg ale, który oni Ag - 
deer Bomba nazywali; Maurowie nie przyięl* 
tego , lecz za to oświadczyli gotowrść zapro­
wadzenia ich na mieyace, które, nazwali Sue- 
rs. roymani, nie znając tego miey.sca, nie 
przystawali ze swoiey strony na to, aby ich 
tam prowadzono. Nauczywszy się zaś poź- 
niey Królowe go iezyko I poznali , że Maurowie 
pod nazwiskiem Suera rozumieli Mogado- 
re. Wkrótce potem kiljLu Maurów po­
prowadziło podstemika i iednego maytka w 
głąb Iiraiu. Adams, sostałby był chętnie przy, 
reszcie towarzyszów swoiego cierpienia, lecz 
mu to odmówiono. Pobywszy n* owem miey- 
żcu cztery tygodnie, dali im Maurcw'0 do, po- 
znania, iż maią aimysł wykraść niewolników 
w Son denny, i wezwali do pomocy Adam­
sa i f»tevęnąa. €i ni© mcgli długo poise 
przedmiotu owej propozycyi; lecz Maurowie 
tłómsczyli się , skazuiąc na chłopców Murzy­
nów, którzy im pomagali p'nowae kozy i 
Bwce i powtarzając powtórni» słowo: So- 
er . Adami i towarzysze iego dali im Jo 
ziozumienia przez iesta , że-wybierać nie ma­
ga, i że muszą stosować się do tego, co dis 
nich przeznaozonem będzie. Całe więc towa­
rzystwo składające s;ą z osób dwudziestu (wraz 
g dwoma białymi) paściło się w droga da 
Soudenny. Prowadzili z sobą'dziewięć wiel­
błądów obładowanych wodą, i mąką .ięsz- 
roicnna, którą przysposobili sobie « miejscu 
estatnisco .pobytu swoiego. Po dwudniowej 
podróży przyłączyło się do nich leszcze dwóch

, Maurów a trzema wielbłądami, i tak pocią­

gnęli z południa Ifn wstbodowi w poprzek pu­
szczy , olprawiaiąc dziennie piętnaście do 
dwudziesta mil Angielskich drogi. Mjurowie 
sp od ziew ilir się za dziesięć dni stanąć na 
miejscu , gdzie będą mieć wodę ; aliźci, skoro 
nad szli w mieyaoe, zastali owo upragniona 
studnię FyśchiHętą. VVidząe , że im wfcrótee wo­
dy zabraknie, mieszali poeost, łą im ieszcze 
trochę wody‘z moczą wielbłądów, a tak po 
czterodruowey , nieco bardziey ku południowi 
obróconey lodróży , stanęli wpabliskeści Sóa- 
denny. Vy ostatnich dwóch d.-iach podróży 
akońcs.ła się puszcza i uraziła sic okolica pj- 
gó-kowata, maiąca gdzie niegdzie małe drze- 
WZ-

(Dukty ciąg

O stopniowani n“vz służbie Ros­
sy y s k i e y c y w 11 n e y»

i' 2 Pamiętnika Warszawskiego. )
W Rossyi dwa rodzaie aą służby cywif- 

ney: Koronna i Obieralna. Stopni służby 
od wyborów zawisłych iest p>e wiele, aosibli- 
wie w Bossy i wielkiey, czylr orginaluey; w 
Prowincjach zaś nabytych, ustawa tegop-zzd- 
mioiu tycząca się ie&t bardzo zmienna i nie- 
iedno>tayna.

Stopnie te są; Marszałek, czyli Repre­
zentant szlachecki w każdym Powifccie i G’tt- 
bernium, oraz kilka innych urzędów.

Co d.a stopa, służby, do których prze­
znaczenie osób od Korony zawisło r tych kar­
dynalne zasady są następujące :

Służba cywilna w ogóle biorąc, dzieli s.ę
na te dwa rozróżnienia: urząd i ranga.----U-
rząd,iest te mieysce czyli posada, iaką kto zay- 
muie w rzędsis służby, iaho to; kancelista — 
Sekretarz —- Sędzia —. Konsrliari — Proku­
rator — Prezes —- Gubernator —Minister i 
t. d. — Śą to obrwiązki ęłuiby zwy'zeyne , 
itosownie do Państw innych. W randze zaś 
cywilucy to uważać należy , iż ta zastosowana 
iest zupełnie do rs-ig woyskowyjh, to iest ; żę 
dla cywilnych toż samą stopniowanie,, so i dla 
wojskowych w nagrodę przeznaczone zosts- 
ło, i rangi ich, inrfe tylko nss-ęc nazwisko., 
przywiieie i prerogatywy, maią równe -wojsko­
wym. I tok co dó rangi: Kolłegii’ Registrator 
iest Chorąży; ■— Gubernii Sekretarz iest Po­
rucznik ; Sekret ź. Kolłegii iest Sztaba-Kapi­
tan; Radca 'tytularny, Kapitan ;— Assesser Ksl- 
legii, Major; Rai ca nadworny, Pedpułho wnik, 
i t. d. aż do najwyższego stopnia Jenerała na-
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eze’»ie dowodzącego i Marszalka Państwa, a 
żadney otrzymać nie można, nie maiąc wprzódy 
stopnia lrźśgego.

Dla dostąpienia tych rang, potrzeba , al­
bo wysłużenia lat prawem przeznaczonych , 
albo szczególnych zasług, iżby lata dyspenso­
wane były. Rangi zaś’ te są konieczne , bo 
prawem iest, że do posiadania każdego urzę­
du przywiązany iest pewny stopień rangi, bez 
Łtórey do urzędu przypuszczanym’ być niemo­
żna; na przykład: kto ebee być Prezesem w 
Trybunale, musi mice wprzódy rangę Podpułko­
wnika, to iest Radcy nadwornego; niższey ran­
gi Urzędnik mieysca tego otrzymać nie może, 
i tak podobnie wszystkie mieysca i wszystkie, 
urzędy.

Gol uzrządzenia tego, iąŁ widać , był ten,
1. ) aby służbę cywilną w znaczeniu stanow- 
czem porównać z dystynkcjami woyskowemi;
2. ) aby dla dostąpienia stopni wyższych 
stać się zd lnyra przez przechodzenie stopni 
niższych, czyli nabyć zdolności- przez ciągłą 
praktykę; bo kiedy nie można osiągnąć ira- 
ezey urzędu, iah przy posiadaniu stoaówuey- 
doń rangi, a tey nie można znowu otrzymać 
insczey, iah po przejściu wpródy rangi niższey, 
więc irturalnyęi sposobem wypada , że chcący 
posisdnć urzędy , musi zaczynać od stopnia 
najniższego, to iest od Kancelisty, albo z ma-

różnicą od Btopnia biurowego.

Taki był ed czasów dawnych w Ressyi 
sposób przywiązywania zdolności do urzędów. 
Kie było systernatu nabywania zdolności przez 
nauki, więc go wskazi.no w praktyce konie­
cznej i nieoebybney, wyiąwszy przypadki rzad­
kie i trudne łaski ] ronars>:ey, albo dystyugwn- 
wania się szczególnego.

Lecz za czasów panowania Al exe n dra 
•ystema to nsgle Zmienione zoBtało W sposo­
bie nostępuiącym :

Gdy do wysokości rangi przywiązane iest 
prawo posiadania stosownego urzędu, więc u- 
rządzonem zostało, że rangi Majora ( w służ­
bie cywilnej)., to iest As^essora Koliegii, albo 
gdy się iuż ią posiada , to rangi Ronsyliarza 
St anu, to iest Brygady era, nikt osiągnąć nie mo­
że, choriażby lata prawem przepijane wysłu­
żył , chociażby się szczególniejszą posługą pu­
bliczną odznaczył, ieśli z nauk Uniwersyteto­
wi właściwych, axaminu nie złoży. Tym tf;dy 
sposobcrn nie skłsdaiący caaminu, wyżey nad 
pomienione rengi awansować nie może, a za­
tem podług powjższego wyłożenia rzeczy, do 
posiadania stosownego wyższym rangom urzę- 
•'•ł kwalifikowany nie iost.

W tey nowej ustawie Cesarza A 1 e i a b- 
dr a, to szczególnieyszey uwagi iest godnem:

1. Ze wstrzymanie podług prawideł wy­
mieniony h awsnsa do ^ing wyższych, ustano­
wionym zostało bez ż.dnego terminu na czas 
przyszły ; tylko zaraz od chwili ogłoszenia u- 
stawy i moc iey stała się obowiaz-uiacą , a za­
tem obwarowanie to rozciągnęło się r.a wszy­
stkich bez wyjątku, starych i młodych, uczo­
nych i uczyć, się nie mogących. Zdaie się, ze 
prawodawca miał ten widok, iż mniejsza oto, 
gdy kilkaset albo więeey osób ucierpią na tern, 
że się do nauk zwrócić, a zatem, awansować 
iuż nie będą mogły, byleby tylko pele obszer­
ne dla postępu młodzieży i dla przyszłych po­
koleń, otwarzyć.

2. Examina te składane być mogą w każ­
dym kraiowym Uniwersytecie, i w kilku osobpo 
wyznaczonych wyższych Szkołach.

3. W stolicach otworzone zostały publicz­
ne rekeye , dla przygotowania się młodzieży W 
Bióracb służącej dc zdania ezaminu.

4. Nadewszystho to iest uwagi godnem, 
że aaszczyceni stopniami akadcmickiemi , mtią 
prawo do nadania im przywiloiu na rangi sto­
sowne , iak u. p. Magister Filozofii ma prawo 
do rangi kapitańskiej , Doktór praw do rangi 
majorowskiey. etc.

Nadto przepomnieć nie należy, że niedesyr, 
iż stopień rangi stanowi kwalifikacyę do sto­
pnia urzędu; ranga ta łączy ieszcee ten szcze­
gólniejszy przywilej’, iż nieszlachcicowi, do- 
aługuiącemu się w służbie cywilnej stopnia Of- 
ficers, nadaie szlachectwo osobiste , to iest 
nic rozciągaiące Bię na dzieci. Kto się zań do­
służy rangi Officera sztabowego, to iest Asses- 
sora Rollegii, iuż zostaie Szlachcicem z eałem 
awoiere potomstwem ; ma przeto jaraz prawo 
żądać patentu na szlachectwo z herbem, i ró­
wna się we wsselkich pre/cgBtywach Szlachcie, 
-tarożytney.

Garce gorzelniane nowego wynalazku.
Chęci najlepsze, starania'najusilniejsze , 

prrea wreszcie ssma, nie odpowiedzą ocaeki- 
wsrioro rolnika, gdy im talent i przemysł w 
pomoc nie przyyda. — Tą przeięty prawdą , 
royślełem garce mnie przerobić , które W da­
wnym sposebie zdziałane, wiele zabierały miej, 
•ca, czasu, i potrzebowały opału; - a luboć gar­
ce parowe powszechniej hydź w ożywaniu za­
częły iednakże . w tych niedogodności „n ydu- 
iąc, chciałem się chwycić nowości bez wysta-

wskazi.no
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Wienia się na straty, izkie się nowatorom wy­
darzają.

Wsparł mie w urna przedsięwzięciu JP. 
Sattler, Kotlarz r-Kr sitowie zamieszkały, 
podeymuiąc się na swoie risico ieden garniec 
zrobić tey samej wielkości, iak miałem w go­
rzelni bez potrzeby ożycia trzeciego. States 
mypomyślniey odpowiedział naszym oczekiwa­
niom; bo po siedmiomieaięcznem paleoiu oka­
zało aię, iż com dawniey na trzech garnach po 
8 beczkach korcowych w 24 godzinach yra- 
biał, to teraz z teyż© samey ilości śfacieru oa 
iednym garcu ńowey teoryi, odchodzącym 
siedem razy we 24 godzinach, Wyrabiam be­
cz eh 14, będąc co większa od dna przypa­
lania zabezpieczony. Zysk •^eoszę znaczny 
na czasie, a nierównie Większy no kdkzcie: 
bt ten garniec o połowę mniey iak dawniey 
tutrzebuie opału,, co ’est skutkiem zaprowa­

dzonych przez tegoż P. Sattlera innych 
kotlin.

Tak użyteczna praca, zwłaszcza w okoli- 
licsch bezleścych, którą wielu snawiów go­
rzelni widziało i pochwaliło, inney' zaiste go­
dna nsgroay nad tę, iaką zwyczaynie Artystom 
daiemy , nagrody mówię publicznej i oświad­
czenia mu podziękowania i bezstronnego wy- 
znania, iż nietrudno w Kraiu naszym o talen- 
ta, które do-swego koreystnego rozwinięcia 
aię , wsparcia iedynie i zachęcenia potrzebuią. - - 
Dan w B e by 1 a n a c h,. Okręgu miasta Wolne­
go JR r ak owa, dnie .7gJ Mis 1817.

Wicenty Wróblewski.

F o 2 maiie R z e c z y.
Godnemi widzenia ią B owy Londyn-- 

akie , z których nayen -knmitaejm. e-t Pana 
BarMleya. Wszystko się tam rybi za pomo­
cą machiny parowey,. wyrówny walące; sile 3o - 
Koni; a lubo także pracuie w nim: blisko 2c« 
łudzi i bardzo wiele koni, używaią ieh atoli 
do zewnętrznych usług w ■ śrudku zaś - tey O- 
gromney rękudziel ii, nie widi.ć nikogo ; wszy­
stko działa n-ewidzialńa ręku. Fasy , w które 
się pitko. Holewa, mi ią niezmierną wielkość; 
saywiększa mieści 3oo<> barył, co wynosi S76 
berze* okrę'cwyth; takich fas iest 4° lub 5ń, 
b. których naymnieysza obeymtńe 800 barył, 
ba po tryte iednym dachem ; wiszą lub leżą na 
hakach, ak,’ że ie b dołu widzieć możne. Nay-- 
mnieyszs t>ka fśsa kusztnie 3ooo funt, szterl. 
(3d,ouo ZB .), a zatem wszys k er chować można 
3-t,000 funt, szterl.(3oo,000 ZR.). S me beczki, w. 
których się . piwo rozwozihosztuią , 80,000.)

funt, szterling. (800,000 ZR.); wszystkie zaś 
sprzęty rachować można 5oo,ooo font, szterl.
(5,000,000 ZR. ), Gmach t<;n zabezpieczo­
no od ogniu , i dano żelazną podłogę. Wyra­
bia się w nm na raz a5o.oeo baiył piwt, do 
których wysiania potrzebaby i5o okrętów ku­
pieckich, mogących rabrać po 300 beczek. Sto 
koni rozwozi codzp dniu p.wo po mieście. 
Wspomniony browar płaci na rok 4 o,ono lunt. 
szterling.. ( ą miliony ZR. ) podatku. Cel­
niejszym 'dochodem Z. S. pólnocney Amery­
ki iest opłata od wprowadzanego rumu, wó 
ki i innych nocnych trunków ; wynoń ona a 
miliony dollarów na rok. W Londynie zaś 
ieden szczególnie browar tyle prawie < zyni do­
chodu Rządowi, ile w A m e r y c e północrey - 
opł-ta od przywożonych trunków wynosi, T,k 
ogromnych browarów znayduie się 12 wLon- 
dynie, :oprócz wielu innych mniejszy eh.

Zcjnyślsią Teraz w Londynie daw ć 1 
ulicach bruki z żolaza lanego, chropowatego po 
Wierzchu, iby się konie nie Ślizgały. Jeśli to 
weźmie skutek . fabryki żelaza wielki będą mia­
ły oribyt, a dla wielkich miast znaczna oszczę­
dność wyniknie, bo wyrachowano , iż bruk żela­
zny.'óbeydz e się bez naprawy prze/. 00 lat, gdy 
zwyczayne bruki potrzeba , co lat 3 lub . 4 cat- 
kiem odna wiać..

P. Me nk e fabrykant Berliński ’ wyoabzł 
sposób przeistoczenia trocin z- drzewa ■ Ae.jou 
w miękką massę,, która oa powietrzu, tward- 
nieie, iak•kamień , a z-którey wyrób one ćze-- 
czy zachowuią kształt, ia*i się daie robotom 
z marmuru, drzewa i bronzu.. Masss ta Jsio 
zię. pozłavąć pięknie , i można iey. nsdić kolor 
bronzawy. . W fabryce P. Men k e robią z mej 
lichtarze, Ipstrs, lampy, naczynia, posągi i 
wszelkie: ozdoby pokojowe. Nie' ustępuią w 
wytworności najpiękniejszym robotom bronzo- 
wyrn ,a i ' ósmey części niekosztują tego, co 
się płaci za -brongowe.i

W okolicach Alton hnrga wSasonii 
pekasoie $ię choroba, która, lubo nie iest bez­
przykładna , ale iedn« k rzadka. Chnruiącemnna 
nię ."anią się naprzód ustu, a potem gęba zra­
sta się zupełni-. Śpieszność zrastania się-tego 
takicst ni.gł”, iż nieraz iedneyże nocy następuje.

O łny 1 k a. W numerze i4»tym R oz m ai- 
Łośći, na stronnicy 109, w przedziale sgim, 
wierszu ostatnim oa dole, zamiast:, przy Be- 
napartegę, popoprawić : p racy Bonepartego.


